Wychodzi w- wtorek . sawapieh ; 
sobatę Co sobotę dołzcaony jest 
Arkusz RBoamattości, pisma ka 
padytkowi | zabawie Prenume. 
fala Qasety s Dodatkiemt Korma 
tnuciam] na kwartał, dia odbiera 
lscych w samym Lwowie A zr. 
BB kr., na pocatamcie lwowskim 
Bar qe hr., na waselkich Innych 
poostamtach Sar.36 kr., mon.kanw. 
Prenumerata polroesna wynaal 
Ś=a rany tyle go kwartalna. 


Czwartek 
Laaa a n e e N a] 


GAZETA, 
LWOWSKA. 
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Dodatek do'Guzety Lwowski.fi 
| obejmuje doniesienia urugdowe 
prywztne. Za umieszczenie w Do 
datka płaci się od wiersza w pół 
kalumnie (druklem garmoant ) sa 
plerwazy raa J kr., a an każdy 
następujący ras tylko po 4 1;8 br. 
mon. konw- Za więkąne litery plaal 
slg wedle tego, lie ua swyasajny 
drok abracńowane miejaoa asje 
mg- Bedakcyja Gaaety Lw- wsklej 
= przyjmuje tyłka frankowane Ilaty 
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Przeglad artykułów. 

Wiadomości krajowe: Ze Lwowa : Składki dla 
włościan galicyjskich przez powódź zniszczo- 
nych. — Z Wićdnia: Wyjaśnienie pogłoski 
o rozruchach w Państwie Papićzkićm- al 

Wiadomości zagraniczne: Anglija: Dzieńnik 
Standard o dobroczynnych skutkach kolei Že- 
laznych. 

Francyja: Journal des Debats o skutkach dla 
politycznćj równowagi świata, z powodu za- 
mierzonego wcielenia państwa Texas do Zje- 
dnoczonych Stanów Ameryki północnćj. 

Prussy: Zakaz wywozu ziemniaków z pro- 
wincyj nadreńskich - 

Szwajcaryja: Środki rządu Zurychskiego, 
w celu zaopatrzenia kraj w żywność. 

Nowiny. 

Wiadomości handlowe i przemysłowe : Z Gdańska. 

z 


WIADOMOSCI KRAJOWE. 
— Ze Lwowa. — , 
msrzydziesty spis darów 
dla dotkniętych powodzią mieszkańców 
galicyjskich. 
U c. k. urzędu obwodowego 
brzeżańskiego złożyli: 


Semkowicz, mandataryjusz ze Strzałek 1 — 
Gmina Strzałki . , . ,.. . . . 5 4 
»  EŁanki małe . . . . . . „, 5— 
» „Tuczna, « » » 212 


Pleban potutorski obr. gr. kat. ze składki 5 
Felszyński, pleban kakolnicki obr. łac, 


ze kładki . . . oœ s . « . . . 8 == 
Nowoświęcki, duchowny . . . . . — 30 
Stasicki Józef, mandataryjusz z Wa- 

kolnik . . . O . . . . e >» . 2 40 
Bereźnicki Józef , a 0. A — 
Noren cisze. Gw on 2. wo mik „© MULIZO 
Zielonka Kazimiórz . . . . . — 40 
Popiel Jan. , "©" = 20 
Duszyński Józef . . . - . « « « — 20 
Cetnąrski PIC , JE. rors SĘK 


ZY. kre 
Gmina Siemikówce «6 . . oo . « 447 
Poddani państwa Kakoluickiego . . . 148 
Steinberg Mojżesz, . .. 1awiijW. 4 I2<4E 
Goldberg Jankiel « . „ . ... , 9 „A 
Honig Mates >» «sa — 20 
Mieczyszczów + + « « « « , . . 286 
Urzędnicy dworscy i słudzy w Gniłowo- 
dach e tg . . . . . . A > . 2 20 
Gmina Goiłowody „ . . . . . . 735 
Brzozowska w Gnilowodach . . . . = 48 
Urzędnicy dworscy z Ostrowa . . . 4— 
Gmina Ostrów . . « « « «*'> a 44 30 
,, Horodyszcze cetnarskie - 445 
Żydzi rolnicy z państwa Ostrowskiego . 4 30 
Gmina Szumlany . Ter + « 16 — 
Pawkiewicz, maudataryjusz z Wyspy . 1I — 
Gmina Wyspa © « e s o... . e. 9655 
Lubsza aam Aa 5 4 40 
a Merna Se s . s l 3 16 
Państwo Podhajee . . . . « 4 . 25 — 
Bogusławski, zawiadowca dóbr podha- 
feckich „4% 00 + + « I 
Sobotyński Jań, z Laszek górnych + « 4 — 
Barzykowski, mandataryjusz z Laszek 
geroy e 14 Kaj so «ów MATS 
Lewicki, mapdataryjusz z Nowosiołki . 8 — 
Pfeiffer Macićj , kolonista . . , , . 5— 
Sahajdakowski, dzierzawca dóbr .' , m= 
Borkowski, ekonom w Nowosiółce . . 4 20 
Celiúski, pisarz detto . « — 40 
Gmina Nowosiółka . . . , , , 6 Z 
»  Bekersdorf + e. o rai 14 
w  Justynówka , . . . . . 2 1 
N. N. z Żeliborów „+ ud. MEEN 5 — 
Pleban obr. łac. z Podkamienia ze składki 6 — 
Gmina Davilcze ©. = > . « 6 í 
» Hucisko . . « « * «: + « — 5i 
U c. k. urzędu obwodowego 
stanisławowskiego : 
Dekanat tłumacki obr. gr. kat. ze shlad- 
ki, do którćj się przyczynili: 
28 


Lewicki, dziekan i pleban obr. gr. kat. 
4 


Parafja Hlostów . = 
Bortniki . 
„ _ Borodyczyn . . 
» Przybyłów o. . . 
Kohotiuczka Anna, z Przybyłowa 
Mogilnicki, pleban obr. gr. kat. 
Parafija . >e « e 5 0 e o>» 
tudzież 56 łokci płótna, 4 koszulami 
i 2 parami spodni 
Dwernicki, pleban obr. gr. kat. z Pała- 
hicz Sh e doors imama koje a 
Tameczny reprezentant dominikalny + 
Parafijanie « + . e e » - » * * 
Radajski, pleban obr. gr. bat. w Tłumaczu 
Parafijanie . . « e s e sa eo 
Neuburg, chirurg «+ » à 
Prokopiec, nauczyciel przy 
wijalnój . « e. ee e 4 2 o 
Gadziński, pleban obr. gr. kat. w Holo- 
skowiesa* y hah aa "5 
Hohn Ludwik, dzierzawca Mołodyłowa 
Paraija « s « a 2 s 3 8 2 1 - 
Dominijum Holosków '. - » . . * 
Klimkowiez, pleban obr. gr. kat. w Strap- 
Kowlo sse > a > e o e Im". 
Parafija Skrupkó hae A 
|'2-Bablanka w +0. n %. . 
Stefanowicz, płeban obr. gr. kat. w Je- 
zierzanach . . . . , - *, 
Paralija jezierzańska , . « o = . 5 
Hrycz, pleban obr. gr. kat. w Delawćj 
i parafijanie . « « « s + oa * 
-~ i 3 peremitki (zawicia) 
Niedzielski, pleban obr. gr. kat. w Bra- 
tyszowie . « e « è » e o 
Parafijanie - . e e e + e > o o 
Starożyński. pleban obr. gr. kat. w Do- 
linie . . U e . . . . . . . 
Curkowski, pleban obr. gr. kat. w Olesz 
Piotrowski, detto detto w Nado- 
Tije- AUT Ua. GA 
Karatnicki, pleban obr. gr. kat: w Kuty- 
skachWOSipawin. . . a i 
Potelicki, pleban obr. gr. kat. w Koro- 
lówce . . . "ar . « « . . . 
Parafija obr. gr. kat. w Korolówce - 


szkołe try- 


= ma = 


zr. Kr. 
3 12 
8 — 
— 38 
1 18 
— 20 
4 40 
ge 


t 


4 
3 
20 


— 


4 
2 


U Prezydyjum c. k, Rządu krajowego: 
Hrabia Zabielski, właściciel Husiatyna 100 — 


Hrabia Starzyński Stanisław , , , 


50 — 


Rząd krajowy styryjski ze składki 619 13/, 
. „ © lombardzki . « . . 944175 

y 5 morawsko-szlazki . 262 46 

29 styryjski . . . . 122 44 


Baron Jetzer, c. kr. jenerał-major w 
Mogancyi . . 


30 — 


U c. k. urzędu obwodowego 
stryjskiego : 
Słonecki, właściciel Krechowic . 


> o 25% 
Lelowski, dzierzawca Balicza . , *. 25 — 
Hrabia Stechi, właściciel Sokołowa . 45 — 
Bugucki, F Turad . . 40 — 
Eperlein, dzierzawca Zawadhi . . . 5 — 
Dominium Uhersko ze składki . . „ 21 32 
F Wełdziż detto . . . 46 20 
Pleban obr. gr. kat. w Mizuni ze składki 3 42 
Urząd boletujący w Wołosiance detto 4 20 
Pleban obr. gr. kat, z Kniażołuki, ze 
shładki zbićranój na zabawie w domu 
Grünfelda w Dolinie . . . . . 21 8% 
Ekert, c. kr. major przy oddziele sta- 
dniczym w Drohowyżu . , . . . 1 — 
Jauda, c. k. rotmistrz . . e e o "æm 30 
Fischer, Dr. nadlekarz . . . . . . — 20 
Raar; rotmistrz . . . . « , » — 20 
Mandy, porucznik . . , . . « . — 20 
Wimmer, poczmistrz w Mikołajowie = 
Ortyński, e. k, komornik w Stryju , . — 20 
Dekanat lisowicki obr. gr. kat. ze skład- 
ki, mianowicie: 
Gmina Sołuków dała . . . . , . 5 46% 
„  Balicze podróżne , . . «e — 33 
+ (Słobodawas „ Ae pi Gag 
w  Trościaniec . 0 T . 7-73 eaa, 
» Czołltny "aT E 
„, Balicze podróżne . . . , . , l= 
„ Czerkowna . , « . « . + 4 7% 
s_ Hoztęczki" ama "27 APS 
5 = "Kruchanów g *. siae 4 * 00 ĄLSĄO 
»» Huziejów . . . e . . . œ 4 5 
U c. k. nrzędu obwodowego 
stanisławowskiego: 
Szczepański Antoni, właściciel Raszkowa 40 — 
Dominijum Tarnowica leśna ze składhi 2 16 
Dekanat bohorodczański obr. gr. kat. 
ze składki, mianowicie; - 
Gmina Kosmacz dała . . . , » . 424 
» Dzwiniacz . o... c AT 
Halikowski, pleban -. . . „, . . . 1— 
Gmina Rakowiec . s_. MOTT. MSO 
» Krzywiec . o. u GESD 1 30 
Hanińczak, pleban -. e , . . „, e — 30 
Gmina Jabłonka + « « ae e ©. — 40 
s Bogrówka . . . „0 „ . TRE. 
Wojnarowski, plebm . . . . . . 444 
Gmina Muniawa a . . . „ . . e 280 
Sosenko, pleban . e . , . . o e 2% 
Gmina Babcze , . . e'e . 2 6 . == 48 
s Markowa d « a % sma 0. 
„ Mołodków . s soe « o (SME 
» Sołotwina . TIM +7 
„  Monasterczany . . e sinn 54 


I 
3 


Grzybowicz, pleban ... .. » © a © I — 
Jawecki, kooperator + - * « + e = 20 
Gmina Starunia » >» « o « e. » 29 
3% uraki ..... .. © o o o a 4 59 
” Grabowiec « « » » e a o œ 2 — 
Kamiński, pleban + - - e . e « ~— 20 
Gmina Lachowce e a » « . e » » 222 
Eropelnichi, pleban . . « . o - « = 40 
Wieliczkowski, kooperator . - - * — 20 
Gmina Stare Bohorodczany + + + » 112 
„ Niewoczyn „ . « « » » * » $— 
Jaworowski, pleban . -« » o e » 30 
Gmina Hryniowka . « -« « e « « — 47 
3% Lesiowka . . . . e . . ep 35 
» Głębokie ... . © a a « * 4 EYA 
s» Chmielówka . . . . . . . 1 20; e 
Mrowetz, kontrolor Żupny > - s. ET 
Dutkiewicz, pleban . e « « « o œ 2 18 
Mutyk Stefan - . « « » « « » * Ż— 
Wolf Sokal, dzierzawca propinacyi `e — 30 
Jacykiewicz Nikiel . . « ane o : 7.20 
Zieliński Ignacy . « o'e o « + + — 20 
Rudkowski Teodor ei eataa AnS — 20 
Stamborski Antoni . . « « . + o ~ 20 
Mniejszómi datkami . . . « . >» « 860 
U Prezydyjum c. k. Rządu krajowego: 
Pułk huzarów wielkiego lwięcia Aleksan- 
dra, a mianowicie: 
Parrot Jakób, c. k, pułkownik . . . 5— 
Conrad Frańciszek , c. k. major . « . 1 — 
Schweidel Józef, detto «„ięgje 1 = 
Bierbauer, kapelan pułkowy . . -. . 4 — 
Ralinovits Tomasz, audytor pułkowy . 4 — 
Pruggmayer Frańciszek, rachmistrz pał- 
kowy TE M0, 8.4.98 -„ajdse 6 0 4 — 
Polak Wilhelm, adjutant pułkowy . ° 1— 
Karger Ferdynand, rotmistrz szwadron. 1 — 
Barczaj Jan, detto detto 1 — 
Szirmaj Aloizy, detto detto 4 — 
Zelłhofer Fryderyk, detto detto 4 — 
Margrabia Pallavicini Oswald, rotmistrz 
szwadronowy e Mya cadób 0 0 , Bo == 
Hrabia Desfoura Ferdynand, rotmistrz 
szwadronówy « « « « » s a » + f— 
Seibert Herman, rotmistrz zarotowy 4, = 
Hrabia Vecsey Eugienijusz, rotmistrz 
zarotowy A: wiał jo a 0 ud. 9 4 1 — 
Rausz August, rotmistrz zarotowy e » l — 
Baron Schloissnigg Teodor, rotmistrz 
zarotowy 1” PIMFPECYWAECY "KWD WT) l — 
Laczkovich Jędrzćj, rotmistrz zarotowy 4 — 
Winkler Antoni, detto detto I — 
Orosz August, porucznik « « « . » 4— 
Csunko Antoni, detto py RSTK 
Baron Brunicki Emil, porucznik . . 2— 
Baron Walisch Józef detto .. a » l — 


zr. kr. 
Baron Egger, porucznik « . » « 1— 
KRaszap Jan, detto « « « « « 1— 
Jeney Karol, detto . . „, , . 1 — 
Bieykowsky Leon, detto . „ „, ; „ 1 — 
Kostyn Jórzy, podporucznik . „ . . — 40 
Fischer Antoni, » BE RARE A> 
Forster Koloman, p "saad Ei a 
Schónnekter August, » (grow APG <— 
Lederer Jan, p OM 9-67 GI 
Szeif Karol, » W JO" VO — 
Lemmć Karol, » s. e o 1 — 
Mayer Frańciszek, , *,sąasd sgk = 
Palfy Jan, p eua (A i= 
Grenso Julijusz , 2 sa ea A= 
Kardos Józef, wachmistrz , „ . ., . — 30 
Szetsónyi Ludwik, V -... aiaa aT (00 
Turtsanyi Karol, AIRA PO zk AE, 
Zsebehazy Stefan, Po e „aus e A 2.80 
Szomor Karol, Pess o — 30 
Medoenits Stefan, W 0-0 E E 
Zanko Henryk, Wo a a s ag qe 2,80 
Hottner Frańciszek, o , . e e . — 30 
Szabo Frańciszek, W, o ds sadłod ACZ BI 
Barczay Mikołaj, Enae Wyp 4: 4 — 
Szóleszy Jędrzćj, krawiec pułkowy. . 4 — 
Vitćsz Jan, d » ©. 1 — 
U c. k. urzędu obwodowego czortkowskiego: 
Romaszkan Antoni, właściciel Burakówki 450 == 
Czarkowski Cyryl, » Wysieczki 50 — 
Romaszkan Józef, dzierzawca Koszyłowiec 10 — 
Hrabina Borkowska Julija, właścicielka 
Winiatyniec . » e « e a « e . 10 — 
Rodakowski Jan, dzierzawca Petlikowiec 5 — 
Urzędnicy dworscy petlikowscy igmina 5 40 
Olchowski Jan, pełnomocnik . . . 5— 
Gmina Burakowska , państwo Itoszyłowce 5 — 
» Sadki, » 2 1 12 
X Słobadka , tj ” 4 40 
Heldenburg , mandataryjasz z Koszyłowiec 2 — 
Czarkowski Honorat, właściciel części 
a Strzałkowiec e e - e o o e « 136 
Zukowski, c. k. komornik . „ , . 4 — 
Dzierzek Frańciszek, właściciel części 
Wierzchniakowiec . . „ . a 1 — 
Gmina Winiatyńce . „ , a’ a e 2— 
Waniek Ludwik, pleban obr. łac. z Petli- 
Kawiche + asen a 4... das ENSO 0 
Rodakowska Aniela z Petlikowiec „ « 2 — 
Rubaszewski, mandataryjusz ans, 44 4 — 
Przysiecki Władysław e a, 4 =— 


U c. k. urzędu obwodowego lwowskiego : 
Dominijum Czarnuszowice ze „składki , 
mianowicie : 
Kwiech Jan, pełnomocnik, dał , , , 5 
Werhanowski Grzegorz, pleban, . . 4 
4* 


= mę z 


zr. kr 


f+mina tameczna . "4 aw MIO 

Dominijim Lesienice ze skladki, miano- 
wicie : 

Ziemnicki León, pleban . . . . . 1 — 


Małecki Zygmunt, reprezentant dominik. 1 48 


Chmielewski, rządzca . . . - - -. 1— 
Gmina Lesienice' +. . . . . . . 2187, 
Pleban ob. gr. kat. z Solomki ze składki 4 — 
SE s ` » z Brodków ze składki, 
"mianowicie : 
Gmina Brodkidała . > . a wo. « — 44 
ape brany PRASA COCA zac way: 
» Głuchowice . . . . . « . — 2 
» Boldny%"".7.15.0%.,%* 3) a, 
Pokorny, ekonom wPolanach . . . — 40 
Zaleski źPolan . . . . « « . . —=20 


3 Z Wióćdni'a. 

Od kilku dni rozeszła się tu pogłoska z Try- 
jestu i Wenetcyi o buntowniczych rozruchach , 
które dnia 23. września w Rimini, Państwie Pa- 
piezkićm zajść miały. — Jeżeliśmy dotychczas 
w naszóm piśmie nie nadmienili o tćj pogłosce, 
stało się to tyłko w skutek naszego zwyczaju, 
by czytelnikom naszym nie donosić jak tylko 
o faktach, a pogłoski za nic więcćj nie uwazać, 
jak tylko za pogłoski. — Że w Iiimini coś za- 
szło, o tém nie było Żadnćj watpliwości; je- 
dnakże otóm, co się stało, były tak sprzeczne 
doniesienia, iż my, wierni naszym zasadom, 
woleliśmy zaczekać, aż dopokad cały ten wy- 
padek dokładnie wyświecony nie będzie. 

Otóż urzędowe doniesienia z Forli i Bononii 
z dnia 27. i 28. września wyświeciły teraz tę rzecz 
w następujący sposób: Pod wieczór 23. wrze- 
śnia zgromadziła się publiczność w Rimini pod- 
czas gry w balona; w tém dła nieprzyzwoitości, 
które przytóm zaszły, przyaresztowano kilka 
osób. Pospólstwo uwolniło przyaresztowanych 
irozbroiło załogę miasta, złożona z dwu nie- 
licznych kompanij papićzkich żołnićrzy. 

Legat z Forli, kardynał Gizzi, otrzymawszy 
piórwsze doniesienie o tym wypadku, przedsie- 
wział niezwłocznie najstosowniejsze środki dla 
przytłumienia rozruchu w mieście, które do 
jego legacyi należy. Posłał będące pod jego 
rozkazami oddziały wojska ku Rimini, i wezwał 
w pomoc wojsko także z sąsiednich legacyj. 
Burzyciełe pokoju nie czekali na przybycie 
tego wojska; ' przewodźcy rozpierzchnęli się 
w różne strony, a dnia 27g0 weszło do Rimini 
wojsko posiłkowe nieznalazłszy nigdzie oporu. 

W przyległych miastach, jako to w Forli, 
Rawennie , Faenza i Bononii nie zaszły żadne 
rozruchy. 


Po tych ogółówych doniesieniach nadejdą nie* 
zawodnie szczegółowe raporty, które w miarę 
jak będziemy o nich zawiadamieni , nie zanie- 
dbamy naszym czytelnikom zalkkomunikować. 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
WFicika Brytanija i Erlandtyja. 


Dzieńnik Standard z dnia 23. września za- 
wićra następnjący, godny uwagi artykuł o do- 
broczyunych' skutkach kolei: żelaznych. Nic- 
podobna czytać tego’ mnóstwa doniesień o ko- 
lejach żelaznych , któremi od niejakiego czasu 
publiczne pisma ' zapełniaja swoje stronniee, 
aby nieuderzył teh nadzwyczajny ogrom kapi- 
tałów, które na ułatwienie wewnętrznych ko- 
munikacyj tego kraju obrócone być maja. Na 
kierunek przedsiębierczego ducha pogladają 
niektórzy, podług naszego * przekonania, bez 

Gstalecznego powodu, z trwoźliwa obawa; u-- 
ważany z prawego stanowiska, zdaje się, Že on 
powinien być raczćj' z radością powitany iupo- 
ważniać ma przyszłość do nadziei bez granie. 
My Anglicy zyjemy śród pracowitego i umiar- 
kowanego ludu: Kapitał narodowy wzrasta co- 
raz ninićj więcćj. Większa część odkłada za- 
zwyczaj na bok niejaka część swego zarobku; 
a że, ogółowa summa oszczędzonego kapitału 
jest zawsze większa niż agregat straty, więc 
bilans wskażuje roczne pomnożenie powszech- 
nego kapitału. Gdzież ulokować tę przewyż- 
kę? Nie w gałęzie przemysłowe, które już 
istnieja, gdyż te wszystkie sa już obficie zao- 
patrzone, a spółzawodnictwo w wieflfim roz- 
imiarze zaszkodziłoby daleko więcćj niżby przy-, 
niosło pożytku; nowy przedsiębierca musiałby , 
bez uzyskania za swa pracę nagrody, zrujno- ' 
wać dawniejszegó, te są codzienne skutki prze- , 
sadzonćj konkurencyi!; nie może ich także dać ' 
na bezpieczne pożyczki ; wielki i sołidarny wie- 
rzyciel , to jest kraj, nie potrzebuje juź pienię- 
dzy; on nie płaci jak tylko po 3 od sta pro- 
wizyi, i mie echce juź zaciągać nowych dłu 
gów; a nawet' daleko mnićj pewni dłużnicy, 
nie bardzo większą daja prowizyję. Przyszło 
do tego, Że od lat kilku, trudno jest znaleźć 
bezpieczną 'lokacyję pieniędzy. © Rzetz ja- 
sna, Że ta trudność najwiecój daje sie czuć 
po latach nadzwyczajnego wzrostu handlu # 
przemysłowóści. 'Oszczędzony kapitał trzeba 
koniecznie gdzieś ulokować ; jeżeli go ogłędnie 
i z pożytkiem nie ulokujemy, tedy obracamy 
go na hazard i wybujałe spekulacyje. Dwa- 
dzieścia lat upłynęło już od owego pamiętne- 
go czasu, w którym się tak wiele dziwacz” 
nych pojawiło przedsiebierstw (since the me 
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tnorable bubble-qgear). Nieszczęsne skutki uchy- czamy.* Brakujeli' niższym klasom na robocie? 
bień w roku 4825, nie moga tak prędko pójść Żelazne koleje zatrudniają tysiące rak praco- 
w zapomnienie. Najpiórwszą próbę znalezie- witych. Jestże pożądaną rzeczą , aby .rzemie- 
nia korzystnéj na kapitał lokacyi, uczyniono  ślnik lub, najemnik przenieść mógł każdego 
obe a pożyc zka. Na wielkie to szaleństwo czasu swoję zdatność , wprawę lub swoję siłę 
żmarnowano więcćj pieniędzy , niżby było po-" na to miejsce , gdzie takowa najkorzystnićj i 
trzeba do pokrycia siatka kólei Żelaznych całą dla niego i dla dobra powszechnego -użytą być 
"ziemię połączonego królestwa. QOwoż istotnie może? Żelazne koleje nastręczają mu do tego 
wszystkie amerykańskie koleje i kanały budo- sposobność. Ządamy li aby się ceny PNIS 
wano angielskiemi pieniądzmi.’ Nie jedna zubo- w całym kraju i na każdóm miejscu zrówna- 
Żała familija cierpi teraz wielki niedostatek za ły? Koleje szynowe są w tym względzie wież 
wysłaną za granicę pożyczkę:" Dziś przyszli-* kimi regulatorami (the great leveliers), gdyż 
śmy nareszcie do nowćj epoki, w którój pó- one, Że tak powiemy, „prowadzą producenta w 
mnożony narodowy kapitał bezpiecznego szu-* bezpośrednią styczność z konsumentem. Sali 
ka obrotu. Lokowanie kapitału w koleje żelazne, nieuprawne przestrzenie kraju do zamievienia 
jest bezpieczne, ponieważ kolejejakikolwiekbądź pracą i nawozem w urodzajną ziemię, gdzie na 
przychód od włożonego w nie kapitału przy- obu potrzebach zbywa ? Kolej Żelazna dostar- 
nosić będa, przecież na wszelki sposób trwa- czy ich. orzyściami, które Żelazne kolcje 
łym majątkiem pozostaną. Do grantu i nastręczają , zostanie — za pomoca Opatrzno- 
ziemi, do budynków, materyjału palnego, do ści — cały kraj A ogród zamienionym | — 
lokomotywów i wagonów — zgoła do wszy- Sposób myślenia i obyczaje (minds and man- 
stkich realności ma właściciel akcyj niezaprze- rers) ludu doznają nie mnićj, jak materyjał- 
czone prawo. Lokowanie kapitału w zakładzie na jego pomyślność ,: dobroczynnych skutków 
kolei Żelaznych jest nie tylko bezpieczne, ale! tych nowych dróg komunikacyjnych. Jakże 
okazuje nawet roztropność ? Między ludem, opiówa ciagle ponawiająca się charakterystyka 
który co do liczby wzrasta, a przytóm w da- IHomerowskiego najmędrszego i najdoskonalsze- 
leko większym stosunku wzmaga się w bogactwo, go bohatóra ? Odyseusz jest u niego naj- 
inteligencyję i w ducha spekułacyjnego, będą bieglejszym człowiekiem w świe- 


: A ś j A 
wewnętrzne środki komunikacyi z każdą go- 
dziną coraz bardzićj poszukiwane i Żadane ; 
owoż w samćj rzeczy do wewnętrznćj tćj ko- 
munikacyi można użyć wyrazu, którego użył 
pewien wielki poeta do określenia męczarni 


cie, który widział wiele miast i poznał ich oby- 
czaje. Przypuśćmy, że wiekszość ludu składa 
się z czytelników, któryto, jak sądzimy, jeszcze 
nie zachodzi przypadek! — tedy musiałaby to 
być bardzo dobra książka, z którćjby osoba zwy- 


zazdrości : »Ona tworzy sobie sama straweę,* czajnych zdolności i żwyczajnego wychowania 
którą się Żywi. s — (fo make the meat it tyle się nauczyć mogła, iłe sie w podróży wy- 
feeds on). Tysiące jeżdźa , tysiące posyłają noszącćj tylko sto mil angielskich i przez za- 
towary, bo im do tego tanie i dogodne środki trzymanie się tylko jeden tydzień na tak od- 
się nastręczają ; nie ruszaliby się oni z miej- ległóm „od rodziny miejscu, nauczyć może. Oby 
sca, aniby posyłali towarów, gdyby na tych środ- uczestnicy poszli tylko za tém zdaniem, któ- 
kach zabrakło , albo gdyby je tylko za wielką" reśmy-niemyśląc bynajmnićj wyczerpywać tego 
cenę uzyskać było można. ' Każda kolej szy- przedmiotu, tylko pobieżnie tu rzucili, az za- 
nową, chociażby z początku nie bardzo była dziwieniem i radością poznają potóm, jak bło- 
uczęszczaną, po upływie lat kilku będzie'nie- gie skutki przedstawia ten nowy żywioł naro- 
zawodnie zapelniona pódróżnymi “i towafimi/" dowego postępu, narodowego bogactwa i nara- 
Doświadczenie ; któregośmy w krótkim *prze-* dowćj Pacgie: ł 

«iągu czasu nabyli o systemie kolei żelaznych,” 'eGBG € í Krancyja. 
Jest przekonywającym tego dowodem. Nakoniec: i ; e 
Pożytek kolei żelaznych jest tak wie- “Journal des Debats zawićra artykuł, z któ- 
lostronny, że na dokładne wyświecenie tego* rego móżna wnosić, jak sobie rząd francuzki 
tematu nie wystarczyłoby bynajmnićj szczupłe pod względem kwestyi texań skićj Pos 
miejsce dzieńnika. Udowodniono już, żekoleje  stępować zamyśla. W tym artykule stoi : »Sły- 
żelazne przyczyniają się niezmiernie do po- szeliśmy iż Mexyk wypowiedział ‘Stanom Zje- 
an noż enia obronnych środków An- dnoczonym wojnę. Cóż się ma przez to ro- 
gli i. A przecież nawet i ta korzyść nicjest zumićć? Będzież pokój nowego świata zabu- 
majwiększóm dobrodziejstwem . którą postępo-* rzony ? Jakież skutki pociągnęłoby za soba 
wi nowego komunikacyjnego środka 'zawdzłę- * zerwanie przyjacielskich stosunków między dwo- 


ma mocarstwami amerykańskiemi ? Mexyk mo- 
Że słusznie utrzymywać że jest obrażony i na- 
ruszony: zabrano mu piękna prowincyję. Nie- 
mal przed dwudziesta laty przybyli zo Stanów 
Zjednoczonych do Texas emigrańci z ta skro- 
mną prośba, Że się zajma uprawa gruntów, 
Ciż sami emigrańci podnieśli późnićj przeciw 
mexykańskim władzom choragiew buntu, i 
z widocznóm przyzwoleniem gabinetu w Wa- 
syngtonie pomagali im do tego uzbrojeni ze 
Stanów Żjednoczonych ochotnicy. Kilka puł- 
ków żołnierzy unii amerykańskićj zajęło na 
granicy stanowisko, które okazywało wyraźnie 
parcyjalna demonstracyję. Powstańcy byli przez- 
to widocznie zachęceni do wykonywania swo- 
ich planów. Podczas gdy przedsięwzięciu przy- 
byłych do Texas Anglo-amerykanów wszelkie- 
mi sposobami okazywano przychylność , uda- 
wał rząd wasyngtoński zupełną obojętność. Po- 
wstańcy stawszy się przez słabość i niezręcz- 
ność mexykańskiego rządu panami kraju, o- 
świadczają teraz, że się chcą do Stanów Zje- 
dnoczonych przyłączyć. Nie zdajeź się w tym 


wypadku zachodzić zmowa? Nie widaćże, iż; 


Zjednoczone Stany szukają korzyści zaboru bez 
brania na siebie połaczonćj z tómże odpowie- 
dzialności ? Któż sie tu może mylić P Niemasz 
watpliwości, że Mexykanie maja jak najsłu- 
szniejsze prawo użalać się. Robiono sobie z nich 
ohydna igraszkęe; zrabowano ich. Lecz do roz- 
poczęcia wojny trzeba mieć po sobie nie tyl- 
ko prawo; trzeba mieć także siłę do prowa- 
dzenia wojny. 
stan Mexyku ? Mexyk jest niedołężny: lud jest 
waleczny ; żołnierze są wstrzemiężliwi i posłu- 
szni; ale Mexyk nić ma armii, gdyż armija 
być nie może bez organizacyi, karności, do- 
świadczenia, dobrze zaopatrzonych zbrojowni 
ibiegłych doprowadzenia wojny dowódzców. 
Mexyk nić ma ani wprawnych Żołnićrzy, 
ani dobrych oficerów. W Mexyku zbywa na 


wszelkich zakładach do ukształcenia oficerów ;. 


jego] finanse sa w nieładzie; administracyja 
Santany odznaczała się tylko marnowaniem 
dochodów publicznych. W Mexyku nie masz 
ani zbrojowni, ani magazynów. Takie państwo 
jak Mexyk, liczące ośm milijonów mieszkańca, 
obfitujące w surowe produkta, w przydatną do 
wszystkiego ziemię , mogłoby pod jakim takim 
zarządem mieć armiją, złożona z 100,000 do- 
brych żołnićrzy i flotę nakazujaca poważanie. 
Mexyk nić ma ani jednego wojennego statku, 
nie może w jednym punkcie skoncentrować wię- 
cćj jak 12 do 45,000 wojska, a prócz tego woj- 
ako to jest żle uzbrojone, źle ćwiczone, źle 
dowodzone. Zbrojne siły Stanów Zjednoczonych 
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Jakiż w tym względzie jest 


również nie są liczne ; cała Unija ma zaledwo 
10,000 stojącego wojska; z trudnością przyszłoby 
im więcćj niź połowę wystawić w Texas, gdyż 
dła pilnowania Indyjów trzeba na wielu pogra- 
nicznych punktach trzymać załogę, równieź 
i obwarowanych punktów na morskióm wy- 
brzeżu odsłonić nie można. Przytóm Anglo- 
Amerykanie nie słyną z tego, że maja dobrych 
żołnićrzy. Pomimo to, zaprzeczyć niepodobna, 
że oni mają nad Mexykanami przewagę; ró- 
wnież i korpus ich oficerów ma niezawodnie 
wprawę. Na morzu zaś są Anglo-Amerykanie 
straszni, chociaż nie mają licznćj floty wojen- 
nëj. Oni okryli się sławą od roku 1812 do 
1815 w walce z Angliją. Chociaż niewiele mają 
statków wojennych (podług najnowszych podań 
statystycznych maja blizko 50), wszelako byłoby 
to dla nich igraszka blokować szczelnie wszyst- 
kie porty mexykańskie, a nawet opanować je, 
i w taki sposób odciąć rzadowi dochód z cła, 
ten najgłówniejszy jego zasiłek. Trzeba powie- 
dzićć bez ogródki, że życzenia Europy powinny 
zmierzać do tego, aby Mexyk nienaruszonyńh 
i nieosłabionym pozostał, aby raczćj starał się 
daiszym zaborom zapobiedz, Stany Zjednoczone 
zasługują, aby się radowano ich wzrostem, i na- 
leży im Życzyć, aby coraz bardzićj wzrastały. 
Anglo - Amerykanie sa wielkim ludem, który 
w nadzwyczajny sposób uprawia przeznaczoną 80- 
bie od Opatrzności ziemię i wydobywa z nićj obfite. 
skarby, i który dla cywilizacyi niezmierzone ob- 
szary otworzył. Ale ich kraj jest tak obszćrny, 
že nawet dla dumnego i przedsiębierczego na- 
rodu zupełnie wystarczyć może. Państwa Sta- 
nów Zjednoczonych są dziesięć razy większe 
niż Francyja, która przecież piękne królestwo 
stanowi. Przez układy lub przemoc oręża uzy- 
skały Zjednoczone Stany wszystkie kraje, któ- 
rych do zaokrąglenia się potrzebowały; mają 
dolinę Misysypi, Florydę, mają wszystko, co 
do tamtejszych indyjskich plemion należyło. 
Czegoź im więcćj potrzeba? Toż dla dwudziesto- 
milijonowćj ich ludności może jest zaciasno 
w obwodzie tego niezmierzonego terytoryjum ? 
Dobrze zrozumiany interes Stanów Zjednoczo- 
nych powinien być ten, aby poprzestały na tej 
ziemi, która posiadają. Ucywilizowany świat 
nie mógłby patrzyć obojętnie, jeżeliby jeszcze 
i na Mexyk panowanie swe rozciagneły, gdy 

kazda piedź ziemi, którąby sobie przywła- 
szczyły, byłaby przyrostem gruntu dla prze- 
klętćj instytucyi niewolnictwa. Przytóm pod- 
bój Mexyku przez Stany Zjednoczone mógłby 
mieć wypadkowe, dalsze skutki dla polity- 
cznćj równowagi świata. Jak troskliwie patrzy 
Europa na poruszenia wielkiego mocarstwa 


które na Wschodzie i Północy zajmuje ogro- 
mną przestrzeń kraju i 62 milijonów ludności 
liczy, dwa razy tyle co Francyja lub Austryja, 
cztóry razy tyle co Prusy, tak tćż nie mogłaby 
odwrócić swoich oczu od zjawiska drugiego 
kolosu, który zajmuje przestrzeń między cia- 
Śniną Panamy i ujściami rzéki św. Wawrzyń- 
cą, który najżyźniejszómi krajami i najbogat- 
szómi kopalniami ziemi zarządza, a przytém 
jest niezmiernie straszny na morzu. Między 
szćroko-rozciagającą się rossyjska autokracyją 
na Wschodzie a tak mocno wzrosła amerykań- 
ską demokracyją na Zachodzie, ujrzałaby się 
Europa kiedyś więcój ściśnięta, niżby się to 
z jéj niepodległością i godnością zgadzało. Nie 
jest to winteresie Kuropy, aby Ameryka była 
zupełnie wjednóm reku; owoż my sądzimy, 
że Ameryka nawet tego sobie Życzćć nie mo- 
że. Lecz podbój Mexyku byłby wielkim kro- 
kiem do podboju nowego świata przez Zjedno- 
czone Stany; wojna Mexykanów przedsięwzię- 
ta wtćj chwili, byłaby wstępem do pomienio- 


nego podboju. A więc są dostateczne powody, 


dla których publiczność europejska uważnóm 
okiem pogłada na wypadki, które się po tam- 
tćj stronie Atlantyckiego morza wydarzaja. 
Dzieńnik ła Presse wspomina o odmianach, 
które w algierskićj administracyi zaprowadzone 
być maja. Sprawy kolonii zostawały dotychczas 
wyłacznie pod kontrola ministra wojny, tak, iż 


cała administracyja zostawała przez to pod je-. 
neralnym gubernatorem, który, wszystkićm dy- 


sponował. Otóż ten system będzie teraz cał- 
kiem zmieniony, tak, iż na przyszłość wszyscy 
ministrowie, każdy podług swojćj przynaleźnćj 
posady, beda mieli udział w administracyi Al- 
gieryi; a tak każdy minister będzie miał nad 
swym wydziałem kontrolę. »Gdy ten system 
praktycznie przyjdzie do skutku« mówi dalój 
toż pismo, »włedy osobistość jeneralnego gu- 
bernatora będzie dość obojętną kwestyją, gdyż 
wtedy nie będzie mu wolno, przyjąć własne- 
go systemu za zezwoleniem lub bez zezwole- 
nia swego przełożonego. Krótko mówiąc, Al- 
gićryja będzie wtedy tak, jak każdy departa- 
ment Francyi administrowana, a każdy spół- 
minister będzie miał wtedy stanowczy głos co 
o każdego nowego, mającego być zaprowa- 
dzonym środka. Mwestyja dotyczaca powrotu 
marszałka Bugeaud do Algićru, zależćć bę- 
dzie zapewne od gabinetowćj uchwały wzglę- 
m sposobu przyszłćj administracyi w Algić- 
EBUIESY: 
y nia ogłoszono w Koblencyi 
nastepujace królewskie, gabinetowe rozporzą- 
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dzenie, które wywozu ziemniaków się 
dotyczy. »Najwyższe rozporządzenie 
gabinetowe. Podług zgadzajacych się do- 
niesień władz prowincyjonalnych pokazało się, 
Że w znacznćj części prowincyj nadreńskich i 
Westfalii padła na ziemniaki zaraza. Wznieco- ` 
na przezto obawa w mocno załudnionych fa- 
brycznych okolicach tychże prowincyj , wzma- 
ga się jeszcze bardzićj przezto, Że pomienio- 
na zaraza w sasiednim zagranicznym kraju je- 
szcze się dalćj rozszórza, i że w prowincyi 
nadreńskićj zaczęto już dla zagranicy zakupo- 
wad zdrowe ziemniaki. Dla zapobieżenia tćj 
obawie, nakazuje Wpanu, abyś aż do dalsze- 
go rozporządzenia niezwłocznie zakazał wywo- 
zić ziemniaki z nadreńskićj prowincyi iz West- 
falii na zachodnićj i północnćj granicy kraju 
od Sarbriiken aż po Ren, pod uniknieniem 
wyznaczonćj w). 1. ustawy z dnia 23. stycznia 
1838 kary. Sanssouci dnia 18. września 1845. 
(Podpis.) Fryderyk Wilhelm. Do mini- 
stra Stanu i finansów Flottwell. 


Szwajcaryja. 


Zaraza na ziemniaki zdaje się w całćj Szwaj- 
caryi pojawiać; podług dotychczasowych donie- 
sień panuje ona już w kantonach: Zurych, 
Bern, Szwyc, Glarus, Zug, Frejburg, Apen- 
zell, St. Gallen, Wadt i Neuenburg. - 

Rzad Zurychski, z powodu nagłego szerze- 
nia sie zarazy na ziemniaki, i z powodu uzasa- 
dnionćj wprawdzie, ale przez wielu bardzo 
przesadzonćj obawy, wydał pod dniem 26. 
września uspokajające uwiademienie z rozka- 
zem, aby takowe dnia 28. na wszystkich am- 
bonach w kościołach odczytano, W tóm uwia- 
domieniu wyrażono: rltochani spółobywatele! 
Aczkolwiek wielka jest obawa, która się łączy 
z nagle pojawiajacćóm się nieszczęściem, jć- 
dnakże nie należy oddawać sie bezpotrzebne- 
mu smutkowi i z rozpaczą w przyszłość pogla- 
dać. Jeżeli tylko każdy w swojóm miejscu czy 
nić będzie, co dla złagodzenia nieszczęścia u- 
czynić może, tedy za pomoca boska zdołamy 
temu nazbyt wielkiemu niedostatkowi zapo- 
bićdz. Możecie być pewni, że rząd nie zanie- 
dba nic, co tylko środkami będącemi w jego 
mocy, do osiagnienia tego zamiaru, uskute- 
cznić może; postara się najszczególnićj o 
sprowadzenie ż ywności ile możności 
w najobszćrniejszćj masie, co większa, on 
wydał już przynależne wtćj mierze 
rozporządzenia, Wszelako ponieważ mimo 
największego natężenia ze strony rzadu, nie- 
podobieństwem dla niego jest, postarać się 
choćby tylko w zbliżającym stopniu o zaopa- 
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frzenie całćj objętości potrzeb, a raczćj tylko 
połączonćmi siłami rządu, gmin i pojedyń- 
czych obywateli można dostatecznie zapobićdz 
niedostatkowi, przeto wzywa się takže usilnie 
władze gmin, równie jak i dotyczace pomocni- 
eze towarzystwa, aby hłe zaniedbały zgroma- 
dzać zasobów, którómiby w przyzwoitym czasie 
swoim ubogim spółobywatelom potrzebną po- 
moc dać mogły. Oszczędność , szczodrobliwość 
i ufność w Bogu, niech beda naszćm hasłem.< 


ra 


TWEBENY EH TW IY e 


W niedzielę dnia 42. b. m. odbędzie się u- 
roczyste poświęcenie Domu dla ubogich, przed 
kilkoma dniami w stolicy naszćj otworzonego. 
Przeznaczony do tego dom wraz z ogrodem, 
niegdyś realność Schumanna przy ulicy sze- 
rokićj, zakupił Instytut ubogich z funduszów, 
wspaniałomyślnością tutejszych mieszkańców 
na ołtarzu dobroczynności przy rozmaitych o- 
Kkolicznościach złożonych, a skrzętna staranno- 
ścia i roztropnym zarządem zawiadowców tego 
zakładu pomnożonych. W kościele Św. Łaza- 
rza, do którego z domu ubogich przez ogród 
komunikacyję zrobiono, odbędzie się tegoż 
dnia o Ł0t6j godzinie z-rana solenne nabożeń- 
stwo, przy zgromadzeniu duchowieństwa, na- 
czelników władz tutejszych i publiczności, po 
któróm przekonać się będzie można naocznie 
o urządzeniu tego dobroczynnego zakładu, któ- 
ry mężczyznom i kobićtom wszelkićj pomocy 
pozbawionym, dostateczne schronienie i zao- 
patrzenie dostarcza. 

Rzeszów niezmordowany w dobroczynnych 
usiłowaniach przyniesienia ulgi wieśniakom 
powodzią zniszczonym, niewygasłą gotuje so- 
bie wdzięczność w sercach tych nieszczęśli- 
wych. Oprócz bowiem trzech widowisk sce- 
nicznych i balu, które jak donosiliśmy tamże 
sie odbyły, ułożony jeszcze został bal fanto- 
-wy na tenże sam cel szlachetny, na dzień 25. 
listopada r. b. Urzędnik c. k. kasy obwodowój 
rzeszowskićj jpan Felix Zabierzewski, 
zgłosił się do nas listownie, abyśmy pismem 
naszóm wezwali nietylko mieszkańców i sąsia- 
dów Rzeszowa, ale i innych szlachetnie my- 
ślących do uczestnictwa w tém przedsięwzie- 
ciu. Z wdzięcznością przyjęte będą wszelkie 
€«hoćby najmnićj wartujące fanty, i uprasza się 
przesyłać je do rąk tegoź pana Zabierzew- 
skiego. 


Z Z O O O Z OZ WE ZZ EZ A OO AA CZE 


Kuryjer warszawski z dnia 27. i 28. z. m. 
pisze: Nasz znakomity autor Alexander hra- 
bia Fredro, był wciagu tego roku sołenizan- 
tem sceny warszawskićj, albowiem prócz jego 
dzieł scenicznych, ciągle w repertoarze beda- 
cych, przedstawiono od stycznia z wznowionych 
komedyję: Jowiałski 8 razy, List 4 razy, Od- 
ludki 8 razy, ulubione Bożywocie dano w tym 
roku po raz pićrwszy i powtórzono 14 razy, 
komedyję Zemsta przedstawiano także- po raz . 
pićrwszy dnia 27. września i zaraz nazajutrz 
powtórzono tę sztukę. Z najpóźniejszych dzieł 
Fredry, nie była jeszcze w teatrach warszaw- 
skich przedstawiona Ciofunia, co zapewne na- 
stapi. —- Jaka szkoda (mówi toż pismo dalćj), 
że znakomity ten auior zbyt wcześnie spoczął 
na świetnych laurach, jakie mu dzieła jego 
sceniczne zasłały: już od jakich dziesięciu lat 
nie raduje się publiczność jego nowómi utwo- 
rami. Może tóż jeszcze obdarzy nas swą pra- 
ca, — takie jest ogólne żadanie lubowników . 
sceny. 

W połowie przeszłego miesiaca odbyło się 
w Wićdniu zgromadzenie księgarzy z całój 
monarchii austryjackićj, celem uregulowania 
stosunków księgarskich i ułatwienia komunika- 
eyi w księgarskim handlu. W pismie lipskiém 
Grdnzlole wyczytujemy, Że nasz ziomek pan 
Milikowski był pićrwszym, który tę myśl 
pożyteczna potrącił. Jakoż na owóm zgroma- 
dzeniu w Wićdniu, w imieniu obecnych księ- 
garzy z prowincyj, zabrał głos pan Milikow- 
ski, w odpowiedź na słowa obranego Prezesa, 
jednego z księgarzy wiódeńskich. P. Winiarz 
był również członkiem tegoż zgromadzenia. 


WIADOMOŚCI HANDLOWE 1 PRZEMYSŁOWE. 


Z Gdańska, dnia 30. września. Cena pszeni- 
cy podnosi się coraz bardzićj na naszym targu. 
Wczoraj płacono za łaszt 124 do 126iłćj psze- 
nicy od 465 do 480 zł. pr., 131 do 132ftćj 535 
do 540 złot. pr., 133 do 134%ćj 560 do 570 
zł. pr., a 1386tićj czelnćj, jasnopstrćj po 580 
zł. pr. — W ogóle sprzedano przeszło 300 ła- 
sztów. (Preus. Handl. Zeit.) 


ETNA EA A SERO W TYT POZ OOO 


Teatr polski. 


Jutro: Testament żebraczki, dramat w Ściu aktach e 
z francuzkiego Wiktora Ducange. 
—— 


Redaktor J. N. Kamiński — Nakładem Spadkobierców Frańciszka Krattera. 
(Drukiem Piotra Pillera we Lwowie.) 


